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· WIADOMOŚCI „Z ŻYCIA SZKOŁY”

· WYWIAD Z PANIĄ EMILIĄ KOZŁOWSKĄ

· SONDA

· WAKACJE
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W dniach od 30.05-1.06. klasa I ThA wybrała się na

 pierwszą klasową wycieczkę do Karpacza z wychowawcą p.Dorotą Szaleniec- Plichta i p.Moniką Rubińską . 

W ciągu pobytu spotkały nas wielkie przygody

 i jeszcze większe kilometry do pokonania.

 Miejsca, które zwiedziliśmy i zobaczyliśmy budzą wielki szacunek i podziw dla pracy człowieka a szczególnie dla przyrody .Nasze zdjęcia i pamiątki 

będą nam jeszcze długo przypominały o trzech dniach 

świetnej atmosfery i wspaniałej zabawy. Mamy nadzieję, że kolejne wycieczki będą tak samo ciekawe jak ta pierwsza do Karpacza.
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Niezwykłym wydarzeniem w szkole są egzaminy zawodowe

klas kończących. W tym roku również młodzież popisała się 

zarówno talentami kulinarnymi i dekoracyjnymi. Można było

spożyć dary lasu i pobyć przez chwile w leśniczówce, czy też 

skosztować wyśmienitych dań – „wspiąć się po schodach do nieba”


W dniu 09.06.2005 odbył się powiatowy konkurs wiedzy o Kaliszu. Naszą szkołę reprezentowali uczniowie : Aleksandra Rosińska, Paulina Wasilewska i Małgorzata Brutkiewicz. Wyróżnienie uzyskała – Aleksandra Rosińska z klasy II Technikum Hotelarskiego. 

Gratulujemy sukcesu!!!!!

Ulotne chwile

Pod takim hasłem zorganizowana została kolejna wystawa prac dyplomowych uczniów Technikum Odzieżowego. W Muzeum Historii Przemysłu
w Opatówku, uczniowie prezentowali swoje kreacje, które zachwycały nie tylko ciekawym krojem, ale przede wszystkim, niezwykłymi walorami.

Arka Noego
  W naszej szkole w piątek 10 czerwca gościł Artur Amenda, założyciel Stowarzyszenia Antynarkotykowego. Celem spotkania było uświadomienie młodzieży czym są narkotyki i w jaki sposób należy z nimi walczyć. Artur Amenda sam był narkomanem i chciał podzielić się swoimi doświadczeniami a przede wszystkim pomóc młodym ludziom wyjść z nałogu.

Rzecznik Praw Ucznia

Mamy ważną wiadomość!!! Pan Radosław Skurtys został wybrany nowym Rzecznikiem Praw Ucznia. Gratulujemy niezwykle zaszczytnej funkcji i życzmy dobrej współpracy ze społecznością uczniowską.

Przegląd Filmów Młodzieżowych

Z inicjatywy Klubu Filmowego działającego w naszej szkole zaistniał pomysł zorganizowania festiwalu filmów o problemach młodzieżowych. Największą popularnością cieszył się film Magdaleny Piekorz „Pręgi”. Młodzież chętnie dyskutowała także o filmie „Prymas. Trzy lata z tysiąca”

Wywiad z panią Emilią Kozłowską 
z byłym Rzecznikiem Praw Ucznia
REDAKCJA: Czy zmieniłaby Pani zawód, gdyby była taka możliwość?

EMILIA KOZŁOWSKA: Dawno, dawno temu pracowałam w przedsiębiorstwie państwowym. Po pewnym czasie stwierdziłam, że taka statyczna praca w biurze, siedzenie za biurkiem, nie za bardzo mi odpowiada. Kiedy tylko nadarzyła się okazja zmieniłam pracę. I nie żałuję tego, chociaż  czasami denerwuje mnie fakt, że uczniom (oczywiście nie wszystkim) wcale nie zależy na ocenach. Ich dewizą jest:,, Byle do przodu, ocena to tylko szczegół.” A ja tak chciałabym stawiać im same piątki i czwórki. To naprawdę jest szalenie miłe uczucie. 

R: Jakie są plusy i minusy pracy w szkole?

E.K.: Zawsze, no może prawie zawsze, chciałam pracować w szkole. Plusy tej pracy to na pewno ferie i wakacje, kontakt z uczniami, ciągle dokształcanie się. Minusy też są. Jednym z nich jest to, że nauczyciel stara się czegoś nauczyć i wierzy w to, że nauczy. Później robi sprawdzian i efekty tego sprawdzianu sprowadzają go na ziemię.

R: Jakie były Pani ulubione przedmioty w czasach szkolnych?

E.K.: To było tak dawno, że nie wiem, czy nie zawiedzie mnie pamięć. Na pewno lubiłam polski. Przyczyniła się do tego moja nauczycielka p. A. Piotrowska, której wiele zawdzięczam. To ona nauczyła mnie miłości do literatury, nawet do lektur szkolnych. Lubiłam też chemię. No i oczywiście lekcje W-F. Zamiłowanie do sportu zawdzięczam swojemu ojcu. To on zapisał mnie na zajęcia rytmiki do TKKF-u. Później uprawiałam gimnastykę artystyczną, a w końcu moją ulubioną dyscyplinę - lekkoatletykę. Biegałam na krótkie dystanse i skakałam w dal. Powiem też coś co ucieszy wielu uczniów: nie lubię matmy. 

R: Co sądzi Pani o uczniach naszej szkoły?

E.K.: Nie są ani lepsi, ani gorsi od uczniów z innych szkół. Być może niektórzy z nich są mniej zdolni, ale z pewnością są sympatyczniejsi od tamtych. Zmieniają się czasy, zmieniają się i uczniowie. Ja też się zmieniam. Ale czy to źle, że człowiek nie stoi w miejscu tylko poszukuje rzeczy nowych i nieznanych. Wszystko jest inne, wszystko się zmienia. Dzisiaj uczeń ma swoje prawa, czasami zapomina o obowiązkach, ale jest to pewien „przywilej” młodości. 

R: Co zmieniłaby Pani w naszej szkole?

E.K.: Podstawowym problemem każdej szkoły, w tym i naszym jest brak pieniędzy. Napoleon powiedział, że do wygrania wojny potrzebne są mu tylko trzy rzeczy: po pierwsze pieniądze, po drugie pieniądze i po trzecie pieniądze. Ja mogę tylko powtórzyć jego słowa. Gdyby więc były pieniądze można by: zagospodarować zieleń przed szkołą (zrobić alejki, klomb, ławeczki, może popiersie patrona naszej szkoły), wprowadzić „gorący kubek” (mleka, herbaty, kakao, kawy z mlekiem), wymienić okna, posadzki, itd., itd. 

R: Jakie były Pani odczucia po wyborze na Rzecznika Praw Ucznia?

E.K.: Cieszę się i jestem dumna z tego, że młodzież obdarzyła mnie tak dużym zaufaniem. 

R: Z jakimi problemami mogli się zgłaszać do Pani uczniowie?

E.K.: Uczniowie mogli się do mnie zwracać z różnymi problemami zawsze, kiedy zostaje naruszony statut szkolny. Muszą jednak pamiętać, że oprócz prac mają także obowiązki. O swoich problemach powinni najpierw porozmawiać z wychowawcą. Dopiero wtedy, gdy wychowawca nie będzie mógł pomóc im w rozwiązaniu problemu zgłaszali się do mnie czyli Rzecznika Praw Ucznia.

R: Jest Pani bardzo lubiana przez uczniów. Może w związku z tym jakaś rada dla innych nauczycieli?

E.K.: Każdy, z nas był kiedyś uczniem, ja też. Jednych nauczycieli lubiłam, innych nie. Każdy nauczyciel powinien tak traktować ucznia, jak kiedyś (gdy sam był uczniem) chciał, aby go traktowano. 

R: Jak spędza Pani wolny czas?

E.K.: Czasu wolnego mam niewiele. W tym roku szkolnym mam dużo godzin. W poniedziałek kończę późno lekcje, we wtorki i w czwartki jestem „dyżurną” babcią czyli opiekuję się jedynym i ukochanym wnuczkiem, Tomeczkiem. W pozostałe dni sprzątam, piorę, gotuję, sprawdzam sprawdziany i przygotowuję nowe. Gdy znajdę czas czytam gazety, książki, słucham płyt i zawsze chodzę na recitale M. Bajora i Cz. Niemena ( Bajor był w Kaliszu w październiku, a Niemen z 5-6 lat temu).      

R: Czy lubi Pani czytać książki?

E.K.: Uwielbiam czytać, to moja pasja i hobby. Mam dość pokaźną biblioteczkę domową, bo kiedyś każdy wolny grosz wydawałam na kupno książek. Teraz już mniej kupuję. 

R: Ulubiony tytuł?

E.K.: Ostatni mój zakup to „Wiera Dawydowa kochanka Stalina” H. Gendlina. Lubię też powracać do książek, które kiedyś przeczytałam. Są to np. „Pozwólcie nam krzyczeć” S. Flaszarowej-Muskat, „Zapałka na zakręcie” K. Siesickiej, itd. Nie byłabym kobietą gdybym nie lubiła książek o miłości. Moją ulubioną jest „Wielki Gatsby” F. S. Fitzgeralda. Czytam nawet lektury szkolne, moją ulubioną jest „Folwark zwierzęcy” G. Orwella. O książkach mogłabym mówić dużo i długo.

R: Na zakończenie rozmowy może jakiś dowcip o szkole?

E.K.: -Nauczyciele często skarżą się, że uczniowie bazgrzą jak kura pazurem. Niestety o nich też można by czasami powiedzieć to samo. 

-Przepraszam, panie profesorze, co pan napisał pod moim wypracowaniem? Nie mogę odczytać - mówi uczeń

-Czekaj, czekaj - mruczy pod nosem nauczyciel. Już wiem krzyczy uradowany! Napisałem: „pisz czytelniej!”.

Dziękuję za rozmowę.

Co sądzisz o funkcji Rzecznika Praw Ucznia i czy uważasz, że jest ona potrzebna?

Funkcja Rzecznika Praw Ucznia istnieje w naszej szkole od dość dawna. Jednak nie wszyscy wiedzą, z jakimi problemami mogą się zwrócić do rzecznika, kto z nauczycieli pełni tę funkcję. Informujemy wszystkich, że obecnie rzecznikiem jest p.Radosław Skurtys, który uzyskał najwyższą ilość głosów w wyborach.

                 Uważamy, że funkcja Rzecznika Praw Ucznia jest w naszej szkole potrzebna, ale osoba sprawująca to stanowisko powinna wzbudzać zaufanie uczniów. W naszej szkole jest taka sytuacja, że uczniowie zwracając się z problemami do rzecznika, później są źle postrzegani przez innych nauczycieli i  mają z tego powodu problemy. Naszym zdaniem rzecznik nie wie nic o problemach uczniów naszej szkoły i nic nie robi, aby je rozwiązać i poznać. Funkcja Rzecznika Praw Ucznia jest stworzona dla uczniów, a nie dla nauczycieli.

Dziewczyny z kl. III

               Funkcja Rzecznika Praw Ucznia jest bardzo potrzebna w każdej szkole, ponieważ uczeń, może wyjaśnić swoje wątpliwości, zwracając się do tej osoby.

Marcin kl. III

               Uważam, że Rzecznik Praw Ucznia jest potrzebny w naszej szkole, ponieważ musi być ktoś, kto obroni ucznia przed niesprawiedliwością nauczycieli. U nas w szkole  obowiązują dwie zasady:

Nauczyciel ma zawsze rację

Jeżeli nauczyciel nie ma racji patrz punkt pierwszy.

Robert kl. III

              Naszym zdaniem Rzecznik Praw Ucznia jest potrzebny, ponieważ można zwrócić się do niego z różnymi problemami szkolnymi.

Gosia i  Monika kl. III

Sądzę, że Rzecznik Praw Ucznia jest potrzebny i wiele może zdziałać. Nauczyciele w tej szkole dobrze się znają i nie chcą niektórych problemów nagłaśniać, aby nikomu nie zaszkodzić.

X men

              Sądzę, że Rzecznik Praw Ucznia jest niezbędny, gdyż na każdym kroku łamane są prawa wewnątrzszkolnego systemu oceniania przez nauczycieli. Powinniśmy mieć kogoś po swojej stronie, kto by wstawił się za nami.

Mika kl. III

      Życzymy powodzenia p. R. Skurtysowi na stanowisku Rzecznika Praw Ucznia, a przede wszystkim jak najmniej kłopotów i trudnych decyzji.


Rowy poziomkowe, ukwiecone rowy,

zapach błotny, miodowy, zapach malinowy,

żuczki, muszki, puszki, słomki,

olbrzymie ukryte poziomki.

Warczą głośniej, głębiej, słabiej

na dnie dźwięczne głosy żabie.

Kazimiera Iłłkowiczówna
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Z okazji zbliżających się wakacji wszystkim uczniom Zespołu Szkół Hotelarsko- Gastronomicznych spełnienia wszystkich wakacyjnych marzeń, oraz szczęśliwego powrotu do szkoły.
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